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w W ilnie we Srzodę dnia 7 Stycznia v. s. i 85i I i  oku.

W i i  D O M O Ś e i  K r a j o w i ,

Sankt-P etersburg dnia 28 grudnia. 
N o w i n y  D w o r u .

Na pierwszy dzie l  Bożego Narodzenia, o godzinie 
jo zrańa, zebrali się w Zimowym J ego C ksarskiey 
INlości pałacu,na kościelny paradę,Pułków Gwardyi 
znayduiące się w stolicy różnych rang osoby woy- 
skowe , ‘ maiące medale za kampanią 1812, i za 
wzięcie Paryża w 1814 roku. Woyska te, według 
rozporządzenia J ego C ksarzewiczowskiby- W yso­
kości  W ielki ego  Х іксіа M ichała P a w ł o w i c z a , 
umieszczone były w salach Zimowego pałacn. Do­
wodził piechotą Jenera ł 'A dju tan t Uszakow , a jaz­
dą, Jene ra ł  jazdy, Jenerał-Adjutant, D eprerado- 
wicz. W  Galeryi portretowey, w k tórey  po 0- 
Łu stronach stała w szeregu uszykowana rota P a ­
łacow ych Grenadyerów, postawiony b y ł  naprze­
ciw  portre tu  błogosławioney pamięci C esarza 
A lkxandra P a wł owi cz a  pulpit z obrazem Zba­
wiciela. O godzinie 11 zebrali się do ołtarza 
Nadworney Cerkwi CzłonkowieNayświętszego Sy­
nodu; do pokoiu gościnnego, Rządczyni Mingrelska, 
Damy Stanu, K am er-Freyliny  i F re j l in y ;  w stoło­
wym pokoiu : K awalerow ie D w o ru , Członkowie 
R ady Państwa , PP . Senatorowie, Jen e ra ł  i F li-  
gel-Adjulanci, Jen e ra ło w ie , Sztabs i Ober-Ofi- 
cerowie, maiący wyżey pomienione medale, znay- 
dowali się z woyskiem w salach. O godzinie 11, 
C esarz J egomość z Cesarzowa  JEYMością, z N a­
stępcą  T ronu i  z W i e l k i m  Х і ^ с і ем  M ichałem  
P a wł o wi c z e m , Jaśnie Oświeconym Xięciem P io ­
tre m  Oldenburskim i Ich  Królewskiemi W yso­
kościami Xiążętami А іеха т ігет  i E rn estem  Vvir- 
temberskiemi, raczyli wyyść ze swoich apparta- 
mentów, do gościnnego pokoiu , a stamtąd w' to ­
w arzystwie Dam Stanu , F r e j l i n  i  M inistra C e­
s arski ego  D woru , przechodzić przez pokoie, gdzie 
stały woyska, które oddawały w ojskową cześć г 
rnuzyką. Ztąd C esarstwo  I chmość, z całym, nader 
licznym orszakiem , raczyli udać się do cerkw i 
dla słuchania nabożeństwa, po ukończeniu k tó ­
rego, Nayprzewielebnieyszy S era fim  z Członkami 
Nayświętszego Synodu i Nadwornym Duchowień­
stwem odprawiał dziękczynne' modły z przyklę- 
knieniem, za wybawienie Rossyi od najścia n ie ­
przyjacielskiego w 1812 roku. W  czasie śpiewa­
nia, Ciebie B o le  chwalemy: rozlegał się huk 101 ar- 
matnego wystrzału z Petro-Paw łow skiey twierdzy. 
Potem N aywyźsza Familia, poprzedzana od Kamer- 
F u ry e ra ,  Śpiewak ów, Nay prze wielebnieyszego M e­
tropolity  z Członkami Nayświętszego Synodu i 
Nadwornego Duchowieństwa , maiąc za sobą Da­
m y stanu, F rey liny  i Kawalerów Dworu, raczy­
ła  udać się do galeryi portretowey, do którey leż 
w eszły  wtenczas wszystkie Osoby, ozdobione me­
dalami za kampanią 1812 roku i za wzięcie Paryża. 
T am  zaśpiewano długie lata C esarzowi  J ego­
mości , C esarzowky J eymości  i całey N ayj aśni ey- 
szey Familii; wieczna pamięć w Bogu spoczywa­
jącemu C esarzowi  A l e x a n d r ow i  P a w ł o w i c z o wi ; 

« i długie lata całemu Rossyyskiemu W oysku; po­
tem C esarstwo  IciiMOŚć.pocałowawszy Krzyż świę­
ty , i przyiąwszy od Członków Synodu powinszo­
wania, udali się tło woysk, które, iako leż ch o rą ­
gwie, by ły  przez Nay prze wielebnieyszego Metro­
politę pokropione święconą wodą. I ch C esarskie  
W ysokości W i e l k i e  X jeżniV;z k i , w  małey cerkw i 
słuchały nabożeństwa, Podprawianego przez Prolo- 
iereia G. P . Pawskiego.

c Do 0 godzinie w  pół do czwartey w
żółtym pokoiu, zaproszeni byli J .  O. Xiąże P io tr  
Oldenburski, j . Minister C esarskiego  Dworu X ia-  
ze W płkoński, i Xiąźe A. N. Golicyn.

Wieczorem u Cesarstwa I chmość znaydo- 
wali się: Dama Stanu H rabini M. W .  Koczubejo-
^ 7Г у]ш^оХ і^ пісгкі: A P - W ołkońska , L .A .  
Chitkowna, i S. A. Urusowna, A. O A ossetti, L. T. 
B aranow a  i W .  I.  B ubieńska ,; M inister C esar­
skiego Dworu; Hrabia L a n ie ro n  z żoną; Hrabia 
Moden z córką Hrabianką Zofią; W ieiki-M arszałek  
Dworu А. K. ІѴaryszkin ; Mistrz Dworu Hrabia I .  
A. P u szk in  z żoną; W ie lk i  Mistrz Obrzędów H ra ­
bia P otocki, Jenerał-Adjutanci: P . W .  K utuzow  z 
żoną i córkami; H rabia  Strogonow, W . A. Perow - 
sk i, i Hrabia S. F . A praksin ;  Koniuszy Baron K ri-  
drichs z żoną; Hrabini Potocka, z domu Xiężnicz- 
ka Sołtykówna; i Adjutanci skrzydłowi: Xiąże Sm-  
worpw  z żoną, Xiąże Urusow, P. N. A p ra ks in  i  A. 
P . Łazarew .

Na drugi dzień świąt Bożego Narodzenia, Ce ­
sarzowa J eymość z I ch C esarski ęmi  W ysokościa­
mi  W i e l k i e m i  X i ą ź e t a m i : N astępcą T ronu i  K on­
stantym N i kołaj kwi czbm , oraz z W i b l k i e m i  X ię - 

'ŹNICZKAMI M aryą , O lgą  i  A l bxandrą  N i k o ł a j e -  
wn ami  słuchali nabożeństwa w małey nadworney 
Cerkwi. C esarz J egomość po godzinie iedenastey 
raczył wyieuhać do rogatki narwskiey.dla przepro­
wadzenia Leyb-Gwardyi półku Finlandzkiego,któ­
ry  w tym dniu w pochod wyszedł.

— W iec zo re m , w wigilią Bożego-Narodze- 
nia, C esarzowa J eymośc, w  okrąg łe j  sali, leżącey 
przed stołową, raczyła przygotować dla I ch C e ­
sarskich W ysokości W i e l k i c h  X i ą z ąt : N astęp­
cy T ronu, K onstantego N i koł aj ewi cz a  i W i e l ­
k i c h  X iężniczrk M aryi , O lgi  i A lekandry  N i k o - 
ł a j e w n y  dziecinną ucztę, składaiącą się z ozdo­
bionych konfiturami, pozłacanemi iabłkami i o- 
rzechami gałązek, na siedmiu stołach, na k tórych  
rozstawione były  dziecinne zab aw k i , porcelano­
w e ,  szklanne i inne rzeczy, na podarunek prze­
znaczone; o godzinie 7me у zebrały się do żółtego 
pokoiu osoby , które otrzymały zaszczyt być za- 
proszonemi przezCESĄRzowĄ JEYMOŚć:Jaśnie Oświo- 
cony Xiąźe P io tr  O ldenburski, Damy stanu X ię- 
żna FPołkońska i  A dlerberg , F re j l in y :  Xiężniczki 
A .P .W o lkońska , U rusow na, Chiłkowna, A.O. B os-  
sntti, L. T. B aranow na  i W .  J . D ubieńska, żona 
Koniuszego Barona F rydrychsa , Guwernantka J .  
T . B aranow a, żona K am er-Junkra puszkow a, M i­
nister Cesarskiego Dworu X iąże P. M. W ó ł koń­
ski, Xiąże A.N. Goli cyn, Jenerał  Piechoty H r. P. P. 
Tołstoy . W ielki-Łow czy Hrabia M oden  z żoną i 
dwiema córkami, Jenerał-M aior K. K . M erder  z 
żoną, Rzeczywiści Radzcy Stanu Szambo i Ż ukow ­
s k i,  Pułkownik T. A. Ih n u tie w , i Nauczyciele 
I ch C esarskich  W ysokości, Sztabs-Kapitań Ju r-  
iew icz i P . Ż y l. (G. S .P .)

T y  f l is  dnia i 4 listopada.
Trzydzieści !» t , івк hast*ł początek pano­

wania Rossyi *a K aukazem ; ale z przyczyny ko­
le jnego  pomnażania się nabytków w tych s tro ­
nach i z innych okoliczności, nad któremi się tu 
zastanawiać nie lest rzeczą przyzwoitą, ani publi­
czności, ani Rządowi, dotąd ieszcze nic nie ma pe­
wnego o ley krainie, Ostatnie zw ycięstw a, za­
bezpieczywszy władzę Rossyi nad całą obszerno- 
ścią tey rozległej krainy, podały zręczność Głó­
w n e j  Zwierzchności zrobić iego prawdziwe fi-



naw ow e opisanie. Uskutecznienie tego przedsię­
wzięcia włożone było na teraźo.ieyszego Gruzyy- 
skiego Cywilnego Gubernatora, Piotra Demjanowi- 
cza Zawileyskiego , przy naznaczeniu iego, w 1829 
roku, Zwierzchnikiem tuteyszey skarbowey expe- 
dycyi) i w tym celu wyznaczeni zostali osobni u- 
rzednicy. Pan Gubernator, widząc możność usku­
tecznienia tego przedsięwzięcia z korzyścią, tak  dla 
Rządu, iako i dla nauk, we względzie których k ra­
ina zakaukazka obszerne odkrywa dla badacza 
pole., polecił wysłanym przez siebie do Za- 
kaukazkich prowincyy urzędnikom, uczynić) ra- 
Zem z finaosowemi i statystyczne opisanie. Dla 
rychleyszego wypełnienia tak korzystnego przed­
sięwzięcia, P. Zaw ileyski starał się wybrać urzę­
dników, którzy, tak ze sposobu edukacyi, byliby 
w  stanie zapatrywać się na przedmioty pod wzglę­
dem korzystnym dla Rządu i przemysłu, oraz pod 
tym względem, pod iakim świat uczony pogląda 
na  Zakaukazką krainę, na to, zupełnie nowe po­
le  badań? Główna mieyscowa Zwierzchność, go­
towa zawsze wspierać wszystkie pożyteczne za­
m iary , udzieliła mu chętnie wszystkich, iskie u» 
czynić mogła pomocy, dla osiągnienia zamierzonego 
przezeń celu.

W  miesiącu sierpniu 1828 toku, urzędnicy, 
naznaczeni do takowego opisania, rozpoczęli swo­
je  podróże. Nie zważając na wszystkie przeszko­
dy, które napotykali w czasie zwiedzania ludów 
dzikich, źyiących łupieztwem; nie zważając na za- 
biiaiący klimat, na przykrości dróg i na zaraźliwe 
choroby , grassuiące w niektórych prowincyach 
zakaukaskich , niezmordowani ci badacze dotąd 
potrafili zwiedzić : lm e re c y ą , O sety ą у Goralów, 
mieszkających na Woieono-Gruzyyskiey d ro d /e , 
R orcza lińską , Kazachską, i Szamszadylską  ćystan- 
cye, Elizawetopolski i Telawski okręgi, O rm iań­
ski obwód; piowińcye: Szyrw ańską , Szekińską  i 
K arahachską, oraz część południowego D agesta­
nu. Powodowani miłością ku temu wszystkiemu, 
co iest pożyteczuem, poświęcali oni wszystko, by­
leby  tylko zebrać, nayrzetelnieysae szczegółowe 
wiadomości o tych mi^yseacb, które opisywali. 
Kiektórzy z liczby tych miłośników nauk zupeł­
n ie  nadwątlili swe zdrowie, i pomimowolnie przy­
muszeni byli wyrzec się podróży. Jeden z nich 
stał się ofiarą ch o le ry , grassuiącey w  teraźniey- 
ezym roku.

Po ukończenia zwiedzenia całey Zakaukaz- 
b iey  krainy, będzie wydane na świat zupełne sta­
tystyczne iey opisanie. Nie podobna nie życzyć, 
aby ten proickt przyszedł do skutku. (P.P.)

A n g l i a .
L ondyn  dnia  21 grudnia.

P a p ie ry  publiczne. Konsolidy 8 i | ;  Rossyy- 
skie 865; kolumbiyskie iy f ;  portugalskie З9; me- 
xykuńskie 36; hiszpańskie i 5§.

P a ii .l a m e n t .
Na posiedzeniu izby parów dnia i 4 , lord 

K in g , złożył petycyą od Southam ptonu , przeciw­
ko dziesięcinom kościelnym, i z tey okoliczno­
ści oświadczył się, że iest przeciwnikiem tey in- 
stytucyi. A rcybiskup R a n t  er bury у  sk i i  biskup 
Londyński podjęli się obrony ich  przeciwko 
szanownemu lordowi, nie pochwalając nadużyć, 
iakie mogły się do nich zaprowadzić i  odrzuca­
jąc potrzebę nieiakich odm ian, którychf czas 
mógłby wymagać. Na posiedzeniu dnia 16, lord 
K in g  złożył wiele petycyy przeciwko unii z I r -  
landyą. Poprawy, uczynione przez gminy w bilu, 
tyczącym się regencyi, zostały przyięte. Na po­
siedzeniu dnia 17, lord K ing  złożył petycye, wzglę­
dem reformy parlamentu, ale cofnął ie na uczy­
nioną uwagę hrabiego G reya , w przedmiocie nie- 
uszanowania dla r z ą d u , z iakiem one były uło- 
żoiie.

__Izba Niższa, na posiedzeniu swem dnia i 4,
przyię ła większością 167 głosów wniosek P . L it-  
tleton  , aby robotnicy otrzymywali swoią zapłatę 
w  gotowym groszu, nie zaś w towarach. Na po­
siedzeniu dnia i 5 , z przyczyny nowego b i­
skupa E xetersk ieg o  doktora P hilpo tts  k tóry

♦

posiadał wiele p re b e n d , lord A lth o rp  żywo i 
stanowczo oświadczył się przeciwko naduży­
ciom , które zostały wprowadzone do kościoła ; 
wyrzekł, iż rząd tego nadal cierpieć iuź nie bę­
dzie. IN a posiedzeniu, dnia 16, nowy członek par­
lamentu P . H oy, w yw arł  swóy gniew przeciwko 
P. D u m ę ,  którego nazwał Głównym m istrzem  
próśb własnego utworu; spodziewam się, przydał, 
iż ieźeli P. Durne , podobny do Don Kiszota, w y ­
stąpi znowu na pole, dla wspomagania jakichkol­
wiek zażaleń, weźmie nakoniec olbrzyma na młyn 
wietrzny i zostanie potłuczony; wtenczas będę miał 
ukontentowanie powiedzieć mu nagrobek : pro- 
cumbit hum i bus (upadł wół). P. H unie  podzięko­
wał za ten komplement, z którego się wielce z 
całą izbą^naśmiał. Bil P. L iltle to n , tyczący się 
zapłaty robotników gotowetni pieniędzmi, został 
poraź pierwszy odczytany.

—  Rozruchy w M anszester  t rw a ły  przez 
cały przesły tydzień, a ostatnie wiadomości z dnia 
18 zgoła nie są zaspakajającemu Jinpa ludzi od 17 
do 20,000 przebiegała ulice , poprzedzana od m u­
zyki i chorągwi z rozmaiłem i napisami. W o y -  
ska stoiące na załodze w M anchester  nie są do- 
statecznerai dla wstrzymania wichrzycieli , i po­
siłki tam przysłane zostały z B olton. P ożary  
ciągle też trwaią.

— Ministrowie zmnieyszyli o 10,000 f. szterl. 
pensyą lorda-porucznika Ir landyi, która wynosiła 
do 30.000 f. szterl.

— Sir R. Spencer, dowódzca okrętu k ró lew ­
skiego, M adagaskar, brat lorda A lthorp  umarł 
w A lexa n d ry i\ oczekiwano go w L ondyn ie  i mia­
no inu powierzyć inspekcyą artyleryi.

— W ie lk i  sędzia przysięgły, londyński, k a ­
zał aresztować xięgarza R ysza rd a  Garlile, obwi­
nionego o puszczenie w obieg dzieł i pisemek, 
zachęcających poddanych królewskich do buntu; 
dzieła te podbudzaią także do niszczenia machin.

— Ma nastąpić średztwo względem wy­
boru H u n ta ; co będzie będ-zie mu przeszkodą le­
szcze około.czlerech tygodni do ukazania się w iz­
bie niźszey. {J. d. S-. P .)i

F  B A N O T A.
P a r y i  d. ig  grudnia .

M onitor  zawiera długi a r tyku ł o prolebcie 
ufortyfikowania miast L yo n u  i Pary&a. Dono­
s i ,  iż w Lyonie znaczna liczba obywateli o- 
fiarowała dobrowolnie zupełne rozrządzenie swo­
ich własności , które zostaną objęte w robotach 
obrony. Miasto Paryż nie będzie otoczone bastyo- 
nami, lecz tylko okopami, w celu zabezpieczenia 
od n a p sd u , lub uderzenia.

— Oddział woyska, z iB,ooo złożony, ma być 
utworzony w Grasse, dla pilnowania granicy k ra ­
in sardyńskiego; składać się będzie w części 
z półkow powracających z A lg eru .

— Dawnieyszy pierwszy minister hiszpański, 
P. P izarro  , komandor wielu orderow, który wy­
pędzony iest od lat siedmiu ze swego kraiu, przy­
był do B ordeaux. LJ. P iza rro  udaie się do Hiszpa­
nii, korzystając z zupelney amnestyi, która iemu 
i wielu innym iego rodakom została udzieloną. 
Powiadaią, że Jenerał M orillo  iest w teyże liczbie.

„ — Korweta A strolabe  przybyła dnia 8 g ru ­
dnia do Tulom i, płynąc z Algieru, który opuści­
ła dnia 2. Konsul Króla sardyńskiego przepra­
wił się ca tey korwecie z całym swoim domem. 
Bey T itte r i  przybył do Algieru dnia 1 z orsza­
kiem, złożonym ze 5o osób. Jenerał  Clausel przy­
był wkrótce potem. Główno dowodzący chciał 
z razu wygnać z kraiu niebezpiecznego naczel­
nika; lecz postmowił czekać w tym względzie 
rozkazów z Paryża. Inny bey został mianowany. 
W  M ediah  zostawiono załogę) i jenerał Clausel 
do nowey gotuie się wyprawy; .sądzą, że zosta­
nie wymierzeni na K onstantym '.

— Czytamy w K u ry  erze  N iższego R enu , iż 
odbył się obrząd pogrzebowy n» cześć B en ja m i­
n a  C onstant, w audytoryum Tem pie N eu fj w 
tey samey sali, gdzie trzy razy był ogłoszony de­
putowanym.



— W  ostatnich dniach, pisze K u ry  er  po tno- 
cny , uwięziona została w S a in t-U a a st-lez-B  avay, 
imieniem S era fina , podejrzana, że była spraw­
czy ną pożaru, który zdarzył się w ley gminie dnia 
9 tego m iesiąca, i któregoby nayokropnieysze 
były  skutki, gdyby z rychłą pomocą nie pośpie­
szyli mieszkańcy В а ѵ а у . Ta nieszczęśliwa zosta­
ła  zaprowadzoną do więzienia tego małego mia­
steczka.

L u t a  C y w i l n a .
Óto iest proiekt do prawa, względem listy 

cywilney, przedstawiony izbie deputowanych przez 
prezydenta rady ministrów.

* A r t .  1. i i  ról będzie używał dóbr, stanowią­
cych uposażenie Korony, i pobierać będzie dochod 
roczny, który zostanie ustanowiony na czas trwa- 
я іа  iego panowania , stosownie do art. 9 karty  
konstylucyyney.

Uposażenie Korony. Uposażenie korony skła­
da się z dóbr ruchomych i nieruchomych. Do­
bra  nieruchome obeyranią Louvre , Tuilleries , ia- 
ko też ich posiadłości, zam k i, domy, budowle, 
rękodzieloie, grunta, łąki, folwarki, gaie i lasy, 
stanowiące szczególne dobra k ró lew sk ie : УУег- 
sa lu , M a rły , St-C loud, M eudon , S t Germain-en- 
L a y e , Bam bouitlet Gornpiegne, Fontaineblau,Pau  
i  inne, tak, >ak zostały oznaczone prawem z dnia 
1 czerwca 1791 r o k u , przez uchwały senatu z 
dnia 5o stycznia 1S10; dnia 1 maia 1812 roku, 
dnia i 4 kwietnia 181З; przez prawa z dnia 8 l i ­
stopada i 8 i4 roku, i dnia i 5 stycznia 1826, i 
przez rozmaite inne ustawy, które wydane zo­
stały względem nabywania drogą zamiany dóbr 
królewskich. Dobra ruchome obejmować będą 
dyamenty, perły, drogie kamienie* posągi, obra­
zy, gabinety , biblioteki i inne pomniki sztuk, 
znayduiące się w skarbcu i różnych pałacach i 
zakładach królewskich. Staną się własnością ko­
rony pomniki i przedmioty sztuk , które zostaną 
umieszczone w pałacach królewskich, bądź kosz­
tem królewskim, bądź kosztem państwa.

PParunki własności pryw atnych w dobrach 
korony. Dobra ruchome i nieruchome korony nie 
podlwgaią alienacji,  a za tem  n io  będą mogły być, 
ani darowanemi, ani przedanemi, ani obciążone* 
m i hypoteką. Jednakże zamiana pew nych dóbr, 
stanowiących uposażenie korony gdy nastąpi, bę­
dzie upoważniona przez prawo. Dobra korony 
n ie  będą nigdy obciążane długami królów poprze­
dników. Pensye przez nich pobierane ustają po 
ich śmierci, iako tez te, które by ły  przeznaczo­
ne dla urzędników ioh domu. Dobra królewskie 
zysk przynoszące* będą mogły być wypuszczane- 
mi w arendę. Czas trwania kontraktu arendow- 
nego nie powinien przechodzić czasu w kodexie 
cyw ilnym  naznaczonego, ieźeli kontrakt erofiteu- 
tyczoy nie był prawem upoważniony. Wyjąwszy 
przypadki wyżey zastrzeżone, własności korony 
podlegać będą wszystkim prawidłom w kodexie 
cywilnym zawartym. Sprawy, k tórych mogą być 
one przedm iotem , będą wymierzone przeciwko 
administratorowi naznaczonemu przez Króla , i  są­
dom ustanowionym na rozstrzyganie spraw prze­
ciwko niema wytoczonych. Dobra ruchome i 
nieruchome korony, maią być utrzymywane ko­
sztem króla, oraz z summ i dochodow listy cy­
wilney.

D obra dziedziczne w łasne królewskie. K ró l 
zachowa przy sobie posiadanie dóbr, któremi roz­
rządzał wprzódy przed wstąpieniem swem na tron; 
dobra, które nabędzie jakimkolwiek prawnym  spo­
sobem w czasie swego panowania, do iego szcze­
gólnie należą, i stanowić będą własność iego dzie­
dziczną prywatną. K ró l będzie mógł rozrządzać 
podług swoiey woli dobrami prywatnemu będzie 
czynił testament zw yczajną formą* nie będąc zgo­
ła  obowiązanym do zachowania prawideł podzia­
łu  kodexem cywilnym ustanowionych. Jeżeli u- 
mrze bez testamentu , maiątek iego prywatny 
podług prawa będzie należał do państwa. W y -  
iąwszy przypadek tu wspomniony, wszelka w ła­
sność, należąca do prywatnego maiątku* podlegać 
będzie wszystkim p ra w o m ; któremi się rządzą
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inne własności. Nie będzie iuż w ięce j  dóbr dzie­
dzicznych nadzwyczajnych. A zatem, wszystkie 
dobra ruchome lub nieruchome, na woynie zdo­
byte, należeć będą do państwa, wyjąwszy jednak­
że przedmioty, które prawo przeznaczy dla ko­
rony.

O dobrach udzielnych należących do domu  
Orleańskiego. Dawniejsze dobra udzielne domu 
Orleańskiego, ustanowione w 1661 , 1672, 1692 
roku * iako też mały lasek Orleański* k tóry  po- 
ezątkowie do nich należał, zostawszy zwróconymi 
do państwa, zostaną następnie rozporządzone: do­
bra te udzielne stanowić będą uposażenie szcze­
gólne domniemanego dziedzica korony, gdy dóy- 
dzie iuz lat 18 wieku. Kiedy dziedzica płci mę- 
zkiey nie będzie, kiedy on nie ma ieszoze la t  18 
wieku, albo gdy wstąpi na tron; dobra udzielne 
domu Orleańskiego przyłączone zostaną do upo­
sażenia korony i nie będą od niey znowu oddzie­
lone, tylko w przypadku wyżey wspomnianym. 
Palais R o y a l  będzie oddzielony od dóbr udziel­
nych domu Orleańskiego i przyłączony do upo­
sażenia korony z całą częścią, należącą do nada­
nia, z zachowaniem prawnego wynagrodzenia, iak 
to zastrzeżono iest w akcie stanowiącym wzmian­
kowane dobra udzielne. Częs'ć tego pałacu królew­
skiego , nienależąca do nadania, a będąca własno- 
ścią J. K .  W . Xiężney A d ela id y  O rleańskiey , zo­
stanie do niego przyłączoną drogą nabycia lub za­
miany.

L is ta  cywilna. K ró l  pobierać będzie ze skar­
bu publicznego , przez cały czas swego panowa­
nia, summę stałą, corocznie 18 milionów, poczy­
nając od dnia 1 stycznia i 85i  roku. Będzie wy­
płacona za rok bieżący 18З0, na w ydatki nadzwy- 
czayne K ró la  i iego domu summa 12 milionów, 
którey kredyt otworzony iest przez n iniejsze 
prawo.

Uposażenie fa m il i i  królewskicy. W  razie 
śmierci Króla, wyznaczona będzie oprawa wdo­
wie Królowey, pozostałej w życiu. Ta oprawa 
wdowie składać się będzie z rocznego dochodu 
i dożywocia prawem naznaczonego. Pałac F lysee - 
Rourbon  zostanie przeznaczony na iey mieszkanie.

Wyposażenie młodszych synów królewskich, 
i xięłniczek córek iego zostanie poźniey praw em  
ustanowione, stosownie do wieku, w którym zosta­
wać będą Xiążęta i Xiężniczki i  stosownie do ioh 
potrzeb.

Obrachowanie daw nieyszey lis ty  cyw ilney . 
Lista cywilna i roczna pensya, naznaczona Królo­
wi Karolowi X , iako też Xiążętom z Jego fami­
lii, przez ustawę z dnia i 5 stycznia і 8з 5 roku, u- 
znana iest za tracącą moc swoią od 1 sierpnia 
18З0 r.,  dnia. w którym tron ogłoszony został za 
wakujący. Kredyt, otworzony na opłatę w spotu- 
nioney listy cywilney i pensy i , ustawą skarbo­
wą 8 lipca 1829, iest uznany za nieważny od dnia 
pomienionego. Przystąpią do obrachowania i ko­
sztów państwa dla l ikw idacji  dawnieyszey l is ty  
'cywilney. Rachunek stosowny do tego wkrótce bę­
dzie dostawiony. Maiątek Chambord, nabyty przez 
Króla K arola X ,  pod tytułem nadania dla X ię -  
cia B o rd ea u x , zostanie przyłączony do majątków- 
państwa. Pozostaną własnością K ró la  Karola X  
dobra, które nabył na mocy prawa z dnia 5 g ru ­
dnia i 8i 4 r., a k tórych prawo posiadanie darował 
zmarłemu swemu synowi, X ięciu B a rry .  Będzie 
mógł połączyć prawo pobierania korzyści z sa­
mem właścicielstwem. Pensye z dawnieyszey li­
sty cywilney będą przeyrzane* i te, które zasłu­
giwać będą, aby były zachowane, zostaną umiesz­
czone w budżecie państwa- Tymczasem, nim na­
stąpi przejrzenie pensyi, będzie wypłacona trzy­
miesięczna pensy», pod tytułem pomocniczej, tym 
z pensyotiowauych, k tórych położenie wymagać te­
go będzie. (J.d.S.FŚ)________

P  u u  s s Y.
B erlin  dn ia  26grudnia .

M inister wyznań oświecenia publicznego i 
spraw lekarskich, wyznaczył czterech lekarzy, 
którzy maią być wysłani do M oskw y  i  do w e-
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wnątrz Rossyi, w celu czynienia tam postrzezeń 
nad cholerą morbus; tymi są P P .  Doktorowie Dann , 
Quinhe, B arszczew icz  i A lb ers ; ten ostatni mia­
nowany iest naczelnikiem wyprawy. (J.d .S .P .)

S Z W A Y C A a Y 4 .
L a u za n n a  dnia  11 grudnia.

Okólnik dy rek toryałny z dnia 7igrudnla, k tó­
ry  zwołuie seym nadzwyczajny na dzień 26, obey- 
muie przedmioty naslępuiące: 1) przywrócenie po­
rządku i spokoyności wewnątrz , 2) utrzymanie 
związków przymierza, iako zasady całego bytu na­
rodowego, 5) starania względem nadania ważności 
naszym interesom politycznym za granicą. (J.d.S.P .)

S p r a wy  N iderlandzki e .
H a g a  dnia лэ grudnia.

K ró l  rozkazał podać do wiadomości publi- 
czney, że będzie udzielane przebaczenie dezerte­
rom z prowincyi Brabancyi północnej, którzy o- 
puszczą ^woie korpusy przed 40 dniem przyszłe­
go stycznia.

— Obie izby stanów ieneralnych, po -ukończe­
n iu  swoich zatrudnień zostały rozwiązane i zgro­
madzą się, iak słychać, znowu za kilka miesięcy.

— Rząd nie prsestaie otrzymywać składek pie­
niężnych » iako też darów w potrzebach woien- 
nych. Szwaycarowie osiedli w Niderlandach przy­
słali »5oo zł.

— Gazeta ańtwerpska ogłasza a r tyku ł nastę­
pujący: „Podług listu z  P lesyn g i  dnia 17, admi­
ra ł  Gobius pozwolił nakoniec wyjeżdżać do O- 
stendy  okrętom cudzoziemskim, przeznaczonym de 
A n tw erp ii  i do Gandawy; wiele statków korzysta­
ło  iuz z te g o  pozwolenia.

В ги х е ііа  dnia n4 grudnia.
Od kilku  dni, P . P a ren t i cztery inne oso­

b y  zostały aresztowane, jako obwinione o spisek 
przeciwko -rządowi. B yli iuż zapytywani pczes 
sędziego śledczego.

—  Okazuie się e rapportu P .  Gohlet, naczelnika 
komitetu woiennego, że woysko belgickie liczy 
teraz 53  batalionów piechoty linio w ey i wiele ba­
talionów strzelców , *goo ludzi iazdy, 30 ro t  ar* 
tylleryi, z których i 5 ieszcze się formuie, a g4; 
żandarmów, s których ,704  iest konnych.

—  Na skutek projektu, utworzenia senatu, roz­
trząsanego przez kongres , senatorowie powinni 
mieć lat 4o wieku i płacić 1000 zł. prostego po­
datku. Ponieważ będą wybieranymi przez tych 
samych w ybierców , co i  deputowani, okazuie się 
więc, i ł  nie będzie istotney ro ln icy  między dwiema 
izbami.

— Summa '5oo,ooo z ł . , została oddaną do roz­
porządzenia komissyi oświecenia, aby była użytą 
na potrzeby naukowe.

— XiąSe M ćan  , arcybiskup M echtim hi 
p isa ł  do kongreseu l i s t ,  w  którym zachęca, 
aby zabezpieczono zupełną i  całkowitą wolność 
wyznania religii kato lick ie j,  iako też oświecenia, 
k tó re  tak ścisły i konieczny ma związek * reli- 
gią, iż ta ostatnia nie może być wolną , ieżeli o- 
świecenie lakiem nie będzie 3 poleca też troskli­
wości kongressu pensye duchownych. {,f.d .S .P .)

K r ółbwstwo  N s apoli tański e .
N ea p o l d n ia  10 grudnia .

I c h  K. M. K ró l  i Królow a przybyli  dnia 11 
a  JPortici do tuteyszey stolicy; nazajutrz, P .  M ar­
grabia Latour-M aubourg , ambassador Francuzki, 
oraz P. hrabia L eb ze lte rn ,  poseł nadzwyczayny i 
m inister pełnomocny Austryacki, złożyli Królowi 
ewoie listy wierzytelne. [J. d. S . P .)

P aństwo K ościelne .
R z y m  dnia  16 grudnia.

P o  przybyciu wielu kardynałów do Rzymu 
W c ią g u  dni os ta tn ich , i po ukończeniu dnia i3 
nabożeństwa pogrzebowego, za duszę zmarłego pa­
pieża, wszyscy kardynałowie udali się, dnia i4  zra- 
na, do B azy lik i , dla słuchania tam mszy, którą 
odprawiał kardynał В а с с а ,  kanonik kollegium

świętego i dla wezwania Wszechmocnego, aby rzą­
d z i ł  i oświecał ich w  лѵуЬогге nowego Papieża. 
P ierw szy  Sekretarz Apostolski, M a i , m iał potem 
mowę o ważności w y b o ru ,  i o godzinie Зсіеу po- 

ołudniu, obecni kardynałowie, w liczbie 55, od- 
yli uroczyste weyście do сопс/аѵе. K a rd y n a ł  

R uffo -S e illa , arcybiskup neapolitański , p rzyby ł  
dn ia  *5 do R zy m u , a nazaiutrz wszedł do сопсіаѵе.

---------------  {J.d.S.P .)
H i s z p a n i a .

M a d ry t dnia лд listopada.
Hrabia O fa lia , nasz ambassador w  P arv£af 

mianowany iest ministrem spraw wewnętrznych; 
mieysce i-ego zaiął P , Z e a  R erm u d ez , nasz mini­
s te r  w Londynie.

— W szyscy Hiszpani, którzy dostali się w  
niewolą od czasu wtargnienia wychodźców', zostali 
rozstrzelanymi, ale Francuzi otrzymali ułaskawie­
nie. {J. d. S . P .)

P o r t u g a l i a .
L izbona  dnia 4 grudnia .

. D on M ig u e l, w towarzystwie З00 osob ze 
•swoiey świty, znayduie się od dwóch dni na po­
lowaniu w  PinheirOf w prowincyi A lenteio . K a­
zał on zbudować w  lesie Queluzf nowe więzie­
nie dla urzędników stępia. Polieya została wzmo­
cnioną З00 ludźmi. (J. d.S.P .)

PP i a d  о т о  ś  c i  L i t e r a c k i e .
Znaiomy z wielu pism swoich, które zyska­

ł y  powszechną wziętośó w k ia iu  i za granicą, 
P . Tadeusz R u łh a ry n  , wydaie teraz nowy 
romans, pod tytułem: P io tr  Iw anow icz W y ż y -  
.gin moralno -  historyczny rom ans X l X g o  
w ieku. Przedmiot iego wzięty iest z cttasow nay- 
ścia Napoleona na R ossyą, i ma obeymować w 
sobie część rom ansową , m oralną  i  historyczną. ̂  
Znaydzie tam czytelnik sceny z prywatnego ży­
cia, karykatury, miłosną intrygę, i obok pryw a­
tnych zdarzeń, woienne oraz polityczne wypadki 
tamtocześne; będą w nim opisane bitwy, uzbrojenie 
się narodu, pożar Moskwy, obozy Rossyyski i F ran ­
cuzki, duch narodowy, wieści między ludem w  
Moskwie i po wsiach» oraz rysy  charak teru  zna­
komitszych osob tey  epoki i t. d. Romans ten sk ła­
dać się będzie ze czterech tomow: Tom  p ierw szy , 
-zawierać będzie wypadki zaszłe przed woyną, 
d ru g i \ tr zec i w  czasie woyny, czw a rty  po woynie; 
przytem dołączona będzie winieta i  dwie ryciny.

Dzieło to wyydzie z d ruku  w miesiącu lu ­
tym, albo pierwszych dni marca i 85i  roku. Ce­
na prenumeraty na wszystkie 4 tomy iest rub li  
ass. i 5, a z przesłaniem r.  ass. 17. Życzący p re­
numerować na nie, zechcą się zgłosić do xięga- 
rza Iw a n a  lw anow icza  Z a ik in a  (który iest w y­
dawcą tego dzieła), do iego xięgarni, znayduiących 
się: w domu Cksarskisy publiczney Biblioteki pod 
Nrem 18, i w domu P. Jenerał-Maiora R a ła b in a  
pod Nrera 28. (z Ogł. szczeg .)

1 J P .  Sawicki ogłosił w N .  i 55 K u ry e ra  
Litewskiego, że będąc w A ptece po-G ryzerow - 
skiey robił  wody m ineralne i t e ra z  ie w  A ptece 
pod Słońcem robić zaczął. G d y  tak o w e  ogło­
szenie zapowiada , iak gdyby inż pnmlenione 
wody, po w yda len ia  się J P .  Sawickiego przestały  
bydź w  A ptece G ryeerów  przygotow yw ane, d la  
tego zdało się rzeczą  sp raw ied liw ą  uw iadom ić 
Publiczność, że ty lko  J P .  S aw ick i ,  p rzes ta ł  w  
niey spełniać obowiązek P ro w iz o ra ;  w ody  zaś 
m ineralne , r a i  zaprow adzone, ciągle się przy­
go tow ała  z na jw ięk szą  dokładnością . Snkces- 
sorowie G ryzera nie ośmielaią się p rzem aw iać  
d o  łaski Publiczności: bo n ik t  z upodobania w ó d  
nie pita; lecz kogo stan zdrow ia  zmusi do tego, 
może dostać każdego oeasti i  w  ich ap tece  ja ­
k iegokolw iek z zaleconych tvód ga tonkn . S ty ­
cznia 6 dnia i 8 5 i roku.
W o ln o  d ru k c w ać  Policm eyster  ChrząstowBki.(8) 
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